Jatro, Rocznica Urodzin J. C. W. WIELKIEGO XIĘCIA 
KONSTANTEGO, MIKOŁAJEWICZA. 8 
Przez Rozkaz dzienny CESARSKI w Wydziałe Wojsko- 
wości, z. dnia 23 Sierpnia, liczący się w jeździe i dla po- 
ruczeń przy Dowodzącym tymczasowo wojskami. ua 
Kaukazkiej linji i na Czarńopomorzu, Major: Hr: Rze: 
wuski, otrzymuje urlop na śry miesiące do Peźersbur= 
ga i Kijowa, dla leczenia się od kontuzji. | 

Przez Dyplomy CES4ĄRSKIE z doi 23go.Lipca, 10go i 
21go Sierpnia, NAJMIŁOŚCIWIEJ mianowani żostali: Ka- 
„ Walerami Orderów: Śtej ANNY klassy lszej: Jenerał, 
Adjutant Knorring 2gż, i Naczelnik 12tej, Dywizji 


Piechoty, Jenerał-Major Marfinau; oraz Świętego STA". 


NISŁĄWĄ kl: lszej, z mieczami: Koatr-Admirał Dowo- 
dzący cią; Dywizją floty. i Zawiadujący. Morskim Za- 
rządem, w Fiolaudji Szichmanow, i Kontr-Admirał, 
Dowódca 3ciej Brygady Bciej Dywizji floty, Nordman 
SKY, + p 
Przez Dyplom CESARSKI z A. 12go Sierpnia, NAJMIŁO: 
 ŚCIWIEJ mianowany został Kawalerem CESARSKIEGO i 
KRÓLEWSKIEGO Orderu Śgo STANISŁAWA klassy lszej, 
w„skatka przedstawienia Ministra Skarbu, Rzeczywisty 
Radca Stana, Mikolaj Wołkow. 

Przez Ukaz CESARSKI do Kapituły Orderów, Najłaska- 
wiej mianowani Kawalerami Orderów Śgo. WŁODZINIE. 
RZA IVej klassy z kokardą, Pułkownicy: 28 Czerwca, 
Jenereluego Sztabu Piechowski, i 28 Czerwca, Dowódca 

remieńczagskiego pułku strzelców Swiszczewaki. 


„Przyjechali do Warszawy: JJ WW. Jenerał-Adjutaat 
JEGO CESARSKIEJ MOŚCI, Jefimowioz z Peterabur: 
88, i Jenerai.Lejt: Burhardt z Bobrujska. . 

JW. Radzca Tajoy Senator Funadukłej, Kontroler 
Jiny, -Prezydujący w Najwyższej lebie Obrach:,  powró- 
ci? z; Nowej Alecandrji. lą 

Wyjechali z Warszawy, do Cesarstwa: JJWW. fes 

uerał- Adjataot JEGO CESARSKIEJ MOŚCI, Hr: Ben. 
kendorf, i denetał-Major. Świty JEGO CESARSKIEJ 
MOŚCI, Hr: Stakelberg; oraz Jenerał-Lejtnaat Nippa 
do Łucka, 
..- W. następującą Sobotę, doia; 22go b. ms, w Kościęle 
` Sgo KRZYŻA, przed Ołarzem Sgo ROCHA, odprawiać się 
będzie żałobne Nabożeństwo, o godz: 1Otej Fano, za du, 
szę 6. p. IW. Józefa Morawskiego, Senatora, Radcy 
Tajnego, Członka . Rady Admioistcacyjnej Królestwa 
Polskiego,. Protektora Bractwa Śgo ROCHA, w dniu 17 
Sierpnia. e. b+ u wód w Kar/sbad zmarłego; na które, 
Bractwo 5, ROCHA, dostojna Familje, Śrewnych i Przy: 
Jaciół, Nieboszczyka, oraz. Członków Bractwa, uprzej, 
mie zaprasza pradu i 

Ś. p. Magdalena z Galińskich Korytowska, przeży- 
Wszy dat 25, -po.długiej. 'i ciężkiej.eborobie, opatrzona 
ŚŚ; SAKRAMENTAMI, onegdaj. przeniosła się do wie. 
czności. Pozostały Mąż wraz zmałemi Dziećmi,  za- 
praszą Familję i Przyjaciół, na exporncję zwłok, dziś 


Jutro, Śgo Mateusza Ap: i Ew: 
Ubyło dnia godzin 4, min: 23.. „. 


o godz: śtej po poładniu, z Kaplicy XX. Reformatów, 
na smętarz Powązkowski, 

(A.n.) Są wspomnienia tak drogie, należne i po- 
uczejące, że powtarzanie ich dlaserc przywiązanych, ni» 
gdy dostateczne, zbytecznem nie jest dla obojętaych na- 
wet. Któż bowiem obojętnym być może: na. tek zaamie» 
nitei powabne przymioty umysłu, charaktera i serca, 
jakie zdobiły: ś. p. Anielę Hrabiankę Czaeżą? przeż 
które, stawała się ona ozdobą, wyższego towarzystwa 
stolic przez nią zwiedzanych, duszą i cblabą swej zacnej 
Rodziny, pociechą strapionych,. pomocą potrzebują: 
cych, ratunkiem nieszczęśliwych, Przekonany 0 obo: 
wiąsku powtarzania tak szanownych wspomnień, czu- 
jący nawet do spełniania tego obowiązku potrzebę ser- 
deczną, ufam śmiało, że.przez nikogo za to zganionym 
nie/będę, chyba pod tym jedynie względem, że w sło 
wach zbyt krótkich i wątłych, śmiałem dotknąć przed: 
miotu, „zasłagującego aa głębokie rozpamiętywanie go 
w szczegółach, które, wszystkię-.godne są pamięci i.pió- 
ra wprawniejszego.. Ileż to. rezy czytawy długie i dro- 
biazgowe roztrząsania rzeczy nierównie: mniej. pię- 
knych i ważpych, niż wzorowe życie Osoby tak świa- 
tłej i cnotliwej, jaką była spoczywająca. w BOGU 
Aniela.—T, 

Z Lublina. — Daia 28 Sierp: r. b. po krótkiej lecz 
ciężkiej chorobie, zszedł z tego świata Samuel Ehrlich, 
młodzieniec w. kwitoącym wieku, zaledwie 19tą wiosnę 
liczący. Bolesay cios którym OPATRZNOŚĆ dotknęła 
jego Matkę, Rodzinę ii Przyjaciół, odbił się w 

ie- 


„w,sercach sąsieduich, w którym amarły Samuel rzadki. 


mi przymiotamy duszy i sumieonością, potrafił obudzić 
szacunek przyjacielski. Powszechoy też żal towarzyszył 
mau do. grobu, a. przyjaciele zwłoki jego. na, barkach 
swych do miejsca spoczysku odnieśli.. Jakiż to swatek 
dotkliwy w kółka familijaym! zabrakło jnż tej młodziu: 
choej „duszy, która wszystkich ożywiała swą. wesoło+ 


„ścią.; Q Samuelu! gościsz już. wgronie koło. Troau 


WSZECHMOCNEGO BOGA; uproś pociechę:dla stra: 
pionej Matki i Przyjaciół,,a pamięć twoja mie wy- 
gaśnie pewno w sercach tych którzy cię: zeali.— Józio 
Lichtenfeld, zad lgt CEF ERN 
Jużeśmy kilkakrotnie w maszem pismie wspomiaaji, 
że Pan I. N. Fritz, Lektor Uniwersytetu Wrosławskie. 
go, poznajamia Niemców z tworami uaszych eelniej. 
szych Autorów. Widzieliśmy piedawuo: w Ne 24 2h 
pisma Magazin. für die Literatur des Auslandee (Ma- 
gażyn dla. literatury zagranicznej), wyjątki z dzieła Pa- 
łujańskiego: Opisanie lasów, 0 którem tłumacz bar 
dzo pochlebnie odzywa się. | 
Do liczby pięknych artystyczaych prac, przybył nam 
litografowawy portret Artystki tutejszego cię iwo 
Frejtag, yk Quaug przez znanego tutejszego Artystę P: 
Siemiera, a odbity w litografji P. M. Fajansa. Portret 
ten jak wszystkie prace P. Stemlera, odźbacza się za 
równo dobrem wykonaniem jak i podobieństwem, i jest 
do nabycia w składach PP. Sennewałda,' R, Friedlei 
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Grodziokiego. ©, . 

Już nieraz wspominając o tutejszych zbiorach, pisa- 
liśmy także i o P. Gdugerze, którego zbiory wszelkie- 
go rodzaja jak np. minerałów, owadów, i monet, do naj- 
obfitszych należą. Obecnie przychodzi nam donieść, iż 
P. Gauger, dopełniwszy zbiór minerałów, do Gcia ty- 
sięcy sztuk, i pragaąc przynieść ż tego jakąś dla nauki 
korzyść, żamierżył co Niedziela od godziny Qej z rana 
do 4ej z południa, okazywać ów zbiór wszystkim miło- 
śnikom mineralogji, zwłaszcza potrzebującym się obe- 
znać z tą bardzo ciekawą i ważną gałęzią nauki, jaką 
jest mineralogja. Obok tego P; Gauger, ta wzór wiel- 
kich zbiorów, urządził pomniejszy składający się z Bch 
tablic, ale obejmujący wszystkie od kryształu aż do kru- 
szcu rodzoje minerałów, i tablice te przeznaczył na sprze- 
daż dla pragnących zaopatrzyć się w takowe. Co jest 
godnem uwagi, że pomiędzy temiosobliwościami w żbio- 
rze P. Gaugera, znajdują się wszystkie płody, i naszej 
także ziemi, jak ruda, marmury, it. p. skamieniałości, 
z różnych stron kraju wydobywane, a uzupełniające do- 
kładnie ów zbiór. Dla wiadomości przeto osób, chcą- 
cych zwiedzić w którą z Niedziel, poczynając od nad- 
chodzącej, te zbiory, dodajemy, iż P. Gauger, mie- 
szka na rogu ulicy Górnej i Wiejskiej, w tak zwanych 
koszarach Hadziwiłłowskich, gdzie się znajdoje Kancel- 
łarja Magazynu Aptecznego Wojskowego. 

` (A. m.) Od'dawna w kraju tutejszym czuć się dawała 
potrzeba wpływania na poprawę moraluą domowników 
obojej płci i młodzieży, zajętej przy warsztatach; aby 
taka poprawa stawała się możebną, potrzeba współ- 
działania nietylko Pań i Panów, majstrów i właścicieli 
zakładów przemysłowych, radziców i opiekunów mło- 
dzieży, ale nadto, oprócz przykłada i zachęty, potrzeba- 
by podać do rąk wspomnianej klassy osób, pisma sto- 
sowne do ich wieku i pojęcia, do rodzaju zatrudnień i 
stopnia ukształcenia, które obok wpejsnia moralnych 
zasad rozwijać się powinno. Przedewszystkiem w wy- 
chowania należałoby mieć dziś więcej na względzie, 
bojaźń BOGA i miłość dla bliźnich; chcę tu mówić o 
miłości słog dla Panów, domowników dla zwierzchni- 
ków. Takich typów starych słag, o jakich wspominają 
mam pamiętniki, joż dziś nie napotykamy; takich wę- 
złów miłości podwładnych i dzieci dla swych zwierz- 
chników i rodziców, co właśnie stanowi dom, rodzinę, 
dziś już dojrzeć nie można. Rozwiązują się węzły łą- 
czące najbliższe stosunki w familji i rodzinie, bo zepsu- 
cie moralne, nurtoje wszystko. Dawniej, gdy przyjmo- 
wano domownika, już on stawał się jakby członkiem 
rodziny, pod której dachem zostawał, nietylko myślano 
o potrzebach fizycznych ale i moralnych, a tym ostatnim 
zadosyć czyniono, przez oświecanie domowników o po- 
winnościach ich wzgłędem Panów swoich, przez czyta- 
nia moralne i religijne, przez odbywanie razem mo* 
dlitw i dopełnienie obowiązków religijnych. Domowni- 
cy też bali się BOGA i słażyli wiernie swoim Panom, 
miłowali ich, bo oni zastępowali a ziemi najbliższych 
opiekunów i jakby rodziców, myślących o ich potrze- 
bach fizycznych i dachowaych. Domownicy' uważali 
dom swych Panów jakby za własny, 0 ich dobro dbali 
jakby 0 własne, ich rodzinę uważali za swoją. Dziś pod 
tym względem: zupełne widziemy przeciwieństwo; do- 


na, 'Hirazla, i dawniej Giwartowskiego w doma W. 


mowniey widzą w swych Panach nieprzyjaciół, bo teź 


rzadko widzieć można tych ostatnich zastępujących pier- 


_wszym ojców, opiekunów troskliwych o dobro moral- 


ne swych podwładnych. Widziemy wszyscy to złe, do- 
świadczamy jego skutków, wszyscy powinniśmy myśleć 
o zmniejszenia tego złego, jak kto może i umie. Żeby 
pod tym względem przyjść w pomoc tym wszystkim, co 
zechcą wpływać na poprawę domowników swoich, u- 
znałam za najskuteczniejszy środek wydawać pismo sto- 
sowne, któreby znajdując się w ręku Panów i domownie 
ków, rodziców i dzieci, zwierzchników i podwładnych, 
miało na celń zwracać wszystkich ka uczuciom bojaźaj 
BOGA i wypełnianiu dobrze swoich obowiązków i zbli- 
żeniu wszystkich ku sobie sercem i wzajemną miło- 
ścią. Taki ozriaczywszy cel dla wspomnionego pisma, 
należałoby je zrobić, i bardzo przystępnem i odpowie- 
dniem zadaniu. To wszystko, co może ukształcić serce, 
rozwijać pojęcie powinności i utwierdzać w religij- 
nych obowiązkach, znalazłoby tu miejsce. Wiado- 


"mości oświecające umysł lub ułatwiające pracę, wy- 


nalazki i ulepszenia tyczące rękodzieł i kunsztów, 
przykłady nagrody i zadowolenia w wypełnianiu świę” 
cie obowiązków swego stanu, zgoła wszystko, co 
może zachęcić i usposobić do cnoty, odjąć powab wy- 
stępkowi, utwierdzić spokój w położeniu choćby naj- 
przykrzejszem, rozwijać rezygnację i poddanie Się 
w niedoli pod wolę Opatrzności, to wszystko tu powin- 
noby być w gg ech żywych nie rozumowanych 
przedstawiepe. Pismo więc wspomnione mieściłoby 
w sobie: 1) Opowiadania lub powieści moralne, w któ- 
rychby głównie były przedstawiane wzory poświęcenia, 
poddania się i rezygnacji losowi, zamiłowanie pracy 
i czynności, skatki próźnowania i niedbalstwa, owoce 
wierności w obowiązkach i oszczędności w wydatkach, 
rządności w prowadzeniu gospodarstwa i t. p. 2) Wia- 
domości o szczególnych odkryciach, ulepszeniach w na- 
ukach, kaosztach i rękodziełach, myśli o Wszechmocno- 
ści i mądrości BOŻEJ, poddającej materją doś wiadczaniu i 
dowcipowi człowieka, aby ułatwiając sobie pracę w do* 
sterczaniu potrzebom swoim, odnosił wszystkie swoje 
odkrycia do BOGA i nie wpadał w pychę rozumu, że mu 
się udało co nowego dostrzedz, odkryć, ułatwić. 3) 
Tłumaczenie przystępne do pojęcia zjawisk natury i fe- 
nomenów przyrodzonych dla pokazania w nich tej samej 
mądrości STWÓRCY, a następnie obudzenia dla niego 
miłości ża tyle cudów, eo krok napotykanych w świecie 
zmysłowym. Miłość BOGA tylko obrazem jego dobro“ 
dziejstw dla człowieka budzić się może, ate dobrodziej- 
stwa są niepoliczone bo i materjalne i duchowe, z tych * 
największe dobrodziejstwo odkupienia i łaski: takie na“ 
uki tyczące najbliżej szczęścia człowieka na ziemi wszę- 
dzie będą przedstawiane, gdzie tylko zdarzy się do tego 
sposobność przy stawiania na widok obrazów czy to 
natury i jej fenomenów, czy to obowiązków i powinno- 
ści. 4) W piśmie tem nareszcie mogą znaleźć miejsce 
wiadomości o zakładach dobroczynnych i miłosiernych, 
0 zakładach ubezpieczejących własność towarzystwa, 0- 
chraniających niedolę, lub starość, dających przytułek 
nędzy, wsparcie ubóstwu. Podając zamiar niniejszy do 
wiadomości powszechnej,oczekuję współdziałania, Mam 
nadzieję, że się znajdą osoby przychodzące w pomoc 
pracami piśmiennemi do zakresu tego pisma wchodzą: 
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cemi. Ktoby żądał zapłaty za prace swoje, ta udzieloną 
mu będzie, bo oświadczam, że powoduje mną jedynie 
zamiar zrobienia czegoś dobrego w kieranku wyżej 
wskazanym; mam też nadzieję, że nikt mnie nie posa: 

„dzi o szukanie jakiegobąć zysku materjalnego. Gdy 
zbiorę dostateczną liczbę współpracowników na niwie, 
którą uprawiać zamierzam, zajęłabym się wydawaniem 
Onego, na co jaż otrzymałam zezwolenie Władzy wyż. 
szej w terminach najmniej tygodniowych w formacie 
pół-arkuszowym. Prenumerata wcześnie ogłoszona i 
zbierana, wskazałaby jaką ilość exemplarzy drukować- 
by należało, i czy pismo zamierzone znajdzie uznanie 
i przyjęcie u Publiczności, — Alexaudra Peźrow, Zarzą. 
dzająca zewnętrznemi interesami Domu Śchronienia Q- 
pieki N. MARJI Panny. 


Nakładem B. M. Wolffa -w Petersburgu, wyszedł 
w arkuszu dużym Widok z pdłnocnej strony Sewasto- 
poła i obozu Sprzymierzeńców, cena rs.1. Skład głó- 
woy w Xięgarni H, Natansona, Krako:-Przedmieście, 
Nr 442. Taż Xięgarnia otrzymała także nowe dzieło : 
O trawach s ogółowem z niemi postepowaniu na za- 
* sadach doświadczeń, zebrane- przez Henryka ze Sła- 
wna Sławińskiego. Karma dla bydła, jej względna 
wartość i czem można kartofle zastąpić, przez Hippo- 
lita Nędzowskiego, Ł tom, rs. 1 kop: 20. Fajansa: 
Kalendarz ścienny na rok 1856, kop: 50. 

W czoraj złożono w Redakcji Kurjera od H.N. rs. 1; 
od S$. kop: 30; od O. rs. 1; od Ł. rs.1, i od M.B. 
kop: 50, dla wdowy Nawrockiej z Grgiem dzieci, pod 
Nr 1619. 

Apteka Saskiego przy ulicy Elektoralnej, przeszła 
na własność P. Wincentego Karpińskiego, znanego 
autora artykułów treści farmaceutycznej w Tygodniku 
- Lekarskim. s 

Z Łomży. — Niecierpliwie ta oczekiwany P. Apolioa- 
ty Kątski, Solista Skrzypek JEGO CESARSKO-KRÓ- 
LE WSKIEJ MOŚCI, jadąc teraz na Litwę, nawiedził 
nareszcie Łomżę, i w duiach 12 i 18 b. m. dał dwa wie. 
€zóry muzykałne, aa których licznie zebrana Babli. 
czność naszych okolic, niepamiętoy tu dawno wyraziła 
entazjazm, podziw i rozrzewnienie; huczne oklaski, 
rzęsisto z piękoych dłoni spadające kwiaty i wieńce, 
słowa żywej sympatji, dowodziły jawnie, jak oceniano 
talent naszego Ziomka.“ P. Kątekt, prócz niewielu fra. 
Bmentów ze znanych oper, niemieckich elegji i konie- 
cznego we wszystkich programach koueertowych kar- 
nawała, wykonywał własne kompozycje, oa motywach 
rodzimych osnute. Niewątpliwie rzadkie to połączenie 
dwóch mazykalnych talentów: Wirtaoza i Kompozyto: 
Ta, lecz ożaduym z obudwu mówić tu nie zamierzamy, 
skoro już krytyka całej Europy wyrzekła w tej mierze 
swoje stanowcze słowo. Dodamy tylko, iż mieliśmy ną 
chwilę sposobność obok niepotównanego talenta mu. 
żykalnego, zapoznać w P, Kątskim (co jeszcze rzadsze 
W połączeniu) Męża pełoego myśli i wiedzy, z sercem 
brostem i otwartem; słusznie zatem przez asta jedne- 
Bo z jego zwolenników żegnającego Artystę improwj. 
tacją, powiedziała Łomża i jego okolica: 

„Chociaż się z/Tobą rozstanie, 

W sercach jej zawsze zostanie 

Obok najmilszych pamiątek, À 
I dla Kątskiego zakątek — *** 
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-Na jarmark do Łowicza na Śgo MATRUSZA, wiele jaz 
wyjechało z Warszawy osób, a jeszcze znaczna wybie» 
ra się ilość. 

' Ludwik Marczewski, poprzednio Lekarz Ordynują- 
cy w Szpitala Ś, ALEXANDRA w Wilłanowie, stale osiadł 
w Warszawie, i zamieszkuje pod Nr 404 przy alicy Kra- 
kowskie-Przedmieście, naprzeciw Kościoła Świętego 
KRZYŻA. 

PP. J. Klukowski i W. Rafalski, przy ulicy Miodo- 
wej w Warszawie Nr 49To, wydali w tych dniach na: 
kładem swojem dwa dzieła: * Elżbieta Drużbacka, 
powieść zkońca XVII wieku, przez Sewerynę z Z0- 
chowskich Pruszakowę (16ka, cena k. 90), i Powieści 
ludu i dumy przez Alexandra Grożę, 2 tomy w jedaym 
(l6ka rs. 1 kop. 20). Oba te dzieła są do nabycia 
w xięgarolach w kraju i za granicą. 

P. Władysław Bednawski, właściciel znanego maga- 
zyon przy ulicy Miodowej, dawwiej pod firmą A. Gi- 
wartowskiego et Comp:, wyjechał *do Wiednia i Bru- 
gelli, po nowe zakupy towarów, na zbliżającą się 
gwiazdkę. j Ą 

Jutro w Dolinie Szwajcarskiej, o godz: 5tej po po- 
ładniu, orkiestra P. Kukny, wykona pot-pourrt Far- 
bacha, uwertarę z opery Lodovico, kompozycji Herol- 
da; wielki Marsz ©Isly; kompozycji Leop: ayer. Na 
zakończenie, illaminacjai ognie bengalskie. 

Kurs wczorajszy: za pó/-imperjały, żądają rs, 5 kop: 
39, dają rs. 5 kop: 38; za obligi Skarbowe oprócz 
kuponu, żądają rs. 79 kop: 42, wartość kuponu rs, 1 
kop: 877/5; za listy zastawne Iligo Okresu oprócz ku- 
pona, żądają rs. 15 kop: 21, wartość kuponu kop: 147/2; 
za nową Rossyjską pożyczkę z r. 1854 oprócz kuponu, 
żądają rs.92, wartość kuponu rs. 2 k.187/1a. 

Wczoraj w Teatrze Rozmaitości po Kom: Floryna, 


przywołaną została Panna Szymanowska 2-kroć, 


ANGLIA.— Dekretem z 30g0 z. m. zabroniony został 
wywóz z Anglji na północ Dunkierki, rozmaitych ga- 
tanków żelaza.— W dniu 14 Marca, milicja w trzech 
płączoych Królestwach, liczyła 61,754 ludzi; w doju 
14 Kwietnia kontyogens ochotoików, do armji linjo- 
wej, wyuosił 19,450.— Wedłag urzędowego sprawo- 
zdania, Państwo Wsokodnio-Indyjskie, liczące 150 mi- 
ljonów ludności i mające przeszło 500 miljovów fr: 
dochodu, buduję cztery wielkie koleje: 1j z Kalkuty 
do Delhi (990 mil ang:); 2) z Bombay, 220 mil; 3) ko- 
lej Sindu 110 mil; 4) kolej centraloa 183 mil. Koleje 
te kosztować mają 6 miljonów fan: szterl:; Kompanja 
zaręczyła 6ty proceat od kapitału. Roboty są rozpoczę- 
te, ale nie będą ukończone za lat trzy jak się spodzie- 
wano, bo wszystko z Europy sprowadzać trzeba. Ii. 
nje telegrafów elektryczaych liczą 8,500 mil, Rząd 
zajmuje się projektem linji, któraby połączyła Indje 
z Londynem, przechodząc przez Alecandrję. Acmja 
Wschodnio-Indyjska, liczy 320,000 ludzi wojska re- 
gularnego. (J. de St. Pel:). , ae 

CZARNOGÓRZE. — Wszystkie usiłowania Konsula 
Francuzkiego, by nakłonić Czarnogóreów do pokoju 
z Turkami, spełzły; stan rzeczy w niczem się nię zmie- 
ni}. (J. de St. Pet:). 

Francia: Paryż, 14 Września. Pomimo odesła- 
nia Bellemara do Bicetre, jako człowieka pomięsza- 
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nych zmysłów, śledztwo jednak co do astatniego zama- 
chu dla wyjaśnienia okoliczaości podrzędnych prowa» 
dzą.— Kongres statystyczny powszechny, otwarty pod 
prezydeucją P- Rouher; prowadzi ciągle: swe posiedze- 
nia; liczą do 300 Gzłonków, — Zapowiadają nowe pod- 
wyższenie ceny chleba o 3 centymy na kiłogramie; kwer 
stja: żywności coraz ważniejsze znaczenie tu przybiera. 
W St. Omer, spodziewają się wkrótce Cesarza, który 
przejrzy brygadę mającą się udać do Rzymu. — Poża- 
ry. stogów zboża i siana z00wu są częstszemi. w okoli- 
cach Paryża.— Romtesja municypelaa w Hawrze ba 
da projekt sieci kolei żelaznych w środku miasta; wa- 
gony ciągnionoby końmi. (lade: Belge). 

Mioister marynarki otrzymał raport Konte-A dmira- 
ła Ponaud donoszący, że niektóre szalupy kaoonjer- 
skie francuzkie, nie są w stanie wrócić dla naprawy 
do portów Cherburga i Brestu, i że Rząd Francuzki 
musi uzyskać od Rządu Duńskiego pozwolenie do na> 
prawy w portach duńskóch. Chodzi 0 to, czy naprawy 
podobne zgadzają się z neutraloością Danfi. Admirał 
Penaud « raporcie swym wykazuje wyższość szalap i 
bombard francuzkich vad angiełskiemi. Na morza i 
na lądzie Ańg/ja wiele straciła z swej sławy wojeutej. 
— Łord Granville, jeden z Członków gabinetu angiel- 
skiego; pozostał w Paryżu, i miewa częste konferencja 
„z Cesarzem i z Pabem Walewsktm. (J. da St. Pet:). 

SARDYNIA: — Wielkie zapasy żywaości wysyłają cią- 
gle z Genui do Krymu, równie jak ludzi dla zopełnie- 
nia ubytku w armji. Zaraz po otwarciu parlamenta na- 
ogó! nowy. pobór. — Po kraju zapowiedziano 

jęstingi w celu uzyskania reformy podatków. (3. de 
St. Pet:). 


TcRCIA,— Oblictońo. że od Czerwca, Francja wy- 
słało do Krymu, 10 do 75,000 ludzi wojska, i że do po- 
łowy Września wyprawi jeszcze do 25,000. W trzech o- 
bozach. francuzkich, jekkolwiek teraz pustych, robią 
przygotowania na przyjęcie 50,000 ludzi — W Warnie 
zbiera się 26 bataljonów, które z Omerem Baszą popłyną 
do Azji, Ahmed. Bnsza odda Eupotorję koptyngenso vi 
anglo-tureckićmu Jtv: Pivian. Omer udaje się do Bar 
tum, być więc może, iż główne siły tureckie zechcą 
uderzyć na rezerwę Rorsyjską pod Xięciem Bebutowem 
stojącą w.Ahalcyku, spodziewając się przez ta uzyskać 
odwrót Jenerała Murawiew do Gumri z pod Kars i Er. 
zerum. Wojska sprzymierzone tymczasem zajmują, co- 
raz zupełniej Turcję Europejską i ciaśoiny morskie. 
(Jour: de St. Peters:). 


PRZYJECHALI do WARSZAWY. 
Budziszewski Tom: Ob: z Rałuszyna nr 476; Borzymiński Fran: 
Oby: 2 Smoliaa nr 556; Ghpdorowicz Mich: Ob:z Oziemborowa nr 
625;FrankowskiJuljan Oby: z Opatowa nr 414; Gogolewski Teofil 
Ob: z Strzałkowa nr 603; Kołaczkowscy Rom: Oby: z Łobudzie, i 
È ne by: z Ralenia nr 2668; Kuczborski Piotr Ob: z Kątów ar 
T. tłczyński Hip: Ob: z Chojny nr 269; Pieniążek Czesław Ob; 
z kap nr 2779; Smoczyński Rar: Ob: z Lutobroku nr 476. 
„Tyjechali: Czetwertyński Aug: Xżę do Wołynia; Helbing Jan 
prerii s Rvosoowski Marjan Kandy:, p Rotatkowski Jan 
HA apimant ik Ratereburgà: Lubieniecki Zdzisław Oby: do Ba - 
3 Maur: Ob: ei : D- 
bowa; Popławski Stan: Ob: w "kk sj ke teddy? 
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dnia nr 634; Voigt Rar: fabr: jedwabiu z | 


W Drskarai Riurjera Warsz: Wolno drukować, d. 8 (20) 
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. Przyjechali kolejążelazną: Krall Ant; Oby; z Drezna ur 1372; 
Keller Karol fabr: modeli z Berlina nr 556; Neita Dw: z Wie- 
erlina nr 556. 
DONIESIENIA, © 
Która zPań, zgubiła wczoraj nowe BUCEREK dziecinne; mo- 
Że takowe odebrać w Redakcji Kurjera, za udowodnieniem i wło- 
pozie do puszki dla Biednych co łaska, ato stosownie do woli 
znalazcy. 

‘FEIGE SUŁTAŃSKJKE świeże; nadeszły do handlu Win 

i Towarów Kolonjalnych Ronst: Thiel, Nr 466. WY 
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M detkowych, otrzymał Handel Win i Korzeni Piotra Bedzie- 
tą rzawskiego, przy ulicy Długiej Nr 587, wprost domu zwa- / 
//nego Lasockie. so t 
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OGRODNIK Zagraniczny, wykwalifikowa- 

ny'w swej sztucę, opatrzony chlubnemi świadec- 

„ twami, życzy sobie przyjąć obowiązek tu w War: 

szawie, lub aa Prowincji. Wiadomość. o tymżę po- 

wziąść można przy ulicy Leszno, w Fabryce Stolarskiej, pod nu- 
merem 676. ; 

Wiadomo czynię, iż prawńie zajęte Ruchómości, jako to: Meble 
jesionowe, Lustra, Lampy, Zegary, Szafy sklepowe, Romiptuary 
sklepowe, Obrazy olejne, it. p., DZIŚ i dni: następnych, w War- 
szawie przy ulicy Miodowej pod Nr 482, przez. publiczną licy- 
tację za gotowe zaraz płacić się mające pieniądze, niezawodnie 
sprzedane będą. — Czamański, Romornik. 

: Na mocy upowaźcienia Magistratu m. Warszawy z d: 26 Sierp: 
(7 Września) r. b. Nr 14,638 (9494), odbytą zostanie w Kancel- 
larji Smętarza Powązkowskiego, dnia.9/21 b. m. o godz: 4 z po- 
ładnia, publiczna licytacją in minus przez. opieczętowane deklara- 
cje, na repapację PARKANU drewnianego, Smętarz ogradzają- 
cego, a'to od summy rs. 580. Przystępujący do licytacji, -złoży ba 
wadjum rs. 50 i nakoszta ogłoszenia rs, 5 w gotowiźołć; bliżsże 
warunki każdodziennie przejrzeć można. w Kancellarji. wspo- 
mnionej. 

Kommissarz Policji Administracyjnej Cyrkutów Igo i XIgo. 
W wykonaniu decyzji JW. Prezesa Tryb: Cyw: Guber: Warsz: 
w Warszawie, z d. 12/24 Września r. b. Nr 7378, podajeniniejszem 
do powszechnej wiadomości, iż w d., 9/21b. m. o godzinie 10ej 
zrana, odbywać się będzie pod Nr 58 w Rynkn Starego- Miasta 
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, położonym, lieytaeja głośna na sprzedaż Ruchomości, jako to: Gar- 


deroby; Bielizny, Pościeli, i t. p. przedmiotów, po Bonifacym Py- 
tlińskim pozostałych; mający przeto.chęć kupna, takowych, zechcą 
się zgłosić w czasie i miejscu powyż oznaczonym. — Assessor 
Kollegjalny, Pawłowicz. x 


Dnia 20 z, m. z domu Bergsona przy ulicy Elekto- | 


PZA raliej z pod Nra,795, zginęła SUCZKA maleńka, 

“N otrasy wyżełków augielskich, łatki i łebek kasztano- 

wale z białem przedziałem; mordka podpalana; Uprasza się Zua- 

lazey o oddanie takowej.do domu powyższego, do Stróża Mikołaja; 
za.nagrodą rs. 3. 


aaar 
- Dziśtanv'cièpła stopni 7. Wczoraj wpołudnie ciepła stopni 14, 
Dziś rano wysokość wody na W/iśle stop 2, cali 4. 


TEATR ROZMAITOŚCI. Jatro, /Vieima Sierota z Pampeh? 


ny- Dwódziestoletni Opiekun. i 
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BROWAR i 
PORTERU i PIWA BAWARSKIEGO, 
J. G. SCHAEFER ET COMP. ~ 
Ma honor zawiadomić; iż JUTRO (24 h. m;) i w dnie naste- 4 - 
H poe, Piwo Bawarskie zapasowe na Kufle: zwane BOCK- // 
MELEN (dubeltowe), które rok rocznie do Łowicza na Jar- $ 
A mark Śgo Mateusza wysyłane bywało, tą razą zachowane% 
Q dła zwolensików| WARSZA WSKICH,sprzedawane będzie we / 
/) wszystkich Ich Lokałach, Kafel po kop: 5. EW 


Września 1855 Fr Starszy Cenzor F. Sobieszczański, 


Pierwszy transport REG PAONEJ pu- d 


